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J^rehcya koncerłotu krakonjsKich.
We środę dnia 10 marca 1909 r.

L a u r a  H i l g c r m a n n
z c. k. Opery nadwornej w Wiedniu. 

Bilety z dalą 1 marca (Grete Forst) ważne są
na ten koncert.

W niedzielę dnia 14 marca 1909 r.

EV koncert sym foniczny
połączonych orkiestr 13 i 100 p p. 

(Program: Haydn, Grctry, Mendelsohn. Glazunow.

Najważniejsze wiadomości, Dodane w dzisieiszym  
numerze „N. R eform y11.

Kwestyą traktatu handlowego z Serbią. —  Odmo­
wna odpowiedź Serbii na notę Austro-Węgier. —  
Zaostrzenie sytuacji. —  Bułgarya po stronie Ser- 
d*S. — Poglądy Milowanoricza. — Zerwanie trak­
tatu handlowego z Rumunią — Damonstraeye anty­

rządowe w Grocyi.

Oflmobinn odpowiedź Serbii.
f le le g r .  „N . Reform y11) .

Wiedeń Wpz&raj w ieezorem nadeszła tu z 
ó e lg .aću  wiaaomosć o odmownej odpowiedzi, 
jaką rzad serbski postanowi) wysłać do W ie­
dnia na ostatn ią notę austryacka, Z tego po 
wodu sytuacya przedstaw ia się znów nadzwy­
czaj poważnie i panują znów poważne obawy 
wojenne. ranu j‘e tu  przekonanie, że ta  odmowa 
rządu serbskiego i n s p i r o w a n a  z o s t a ł a  
p r z e z  R o s y ę ,  z którą rząd serbski był w o- 
śtatnicb dniach w ciągłym kontakcie

Belgrad. B. kor donosi: Wiadomość, że rząd 
austr i.w ęg. postanow i nie przedkładać parla­
mentom trak ta tu  handlowego z Serbią, wywo­
ła ła  w  kołach serbskiego św iata handlowego 
n i e k o r z y s t n e  w r a ż e n i e ,  ponieważ panu­
je  w nich przekonanie, że przez to uczyniono 
ł o w p  trudności przywróceniu normalnych sto­
sunków handlowych z sąsiednią monarchią, 
ffflyż żaden rząd serbski nie może połączyć 
spraw czysto ekonomicznych ze spornerai kwe- 
s' yami politycznomi.

W t u t .  k . o ł a c h  p o l i t y c z n y c h  wiado­
mość o postanowieuiu rządu austro-węg. \yywo- 
tała j e s z c z e  w i ę k s z e  n i e z a d o w o l e n i e .  
W  kolach tych osądzają krok Austryi w ten 
sposób, że A.ustro-Węgiy mają zamiar p r z y  
p o m o c y  z ł a m a n i a  s ł o w a ,  popełnionego 
przez bezprawne odstąpienie od podpisanego 
praez oba rządy i przez parlament serbski już 
uchwalonego traktatu , a przedstawianego jesz­
cze jjko akt wielkoduszności — spowodować 
serhskje kola handlowe, by wywarły ua rząd 
serbski presyę w tym kierunku, aby w ekono­
micznym interesie krają ustąpił w sprawach 
Politycznych, głównie zaś w sprawie anehsyi. 
Rarjiuby te jednakże są mylne, ponieważ pa- 
tryotycznie usposobione kupiectwo stawi temu 
opór. Z drugiej strony doświaaczenie trzech­
letniej niemal wojny clowej z Austro-Węgrami, 
ukończonej dopiero przed niedawnym czasem 
otworzyło ludności serbskiej oczy i okazało, że 
zsirbia bez niebezpieczeństwa swrego życia eko­
nomi znego może podjąć taką wojnę cłową z Au- 
stró-W ęgiami Piątego k r o k  p r z e d s i ę w z i ę ­
t y p r z e z  A u s t r o - W ę g r y z a w i e d z i e .

W kolach poselskich dziwią się. że rząd au- 
stro węgierski woricyalnej nocie do rządu serb- 
óKiego powołuje się na to, iż Serbia postauo- 
y fła  zmienić politygę swą w sprawie Bośni i 
Hercegowiny. Dla uniknięcia nieprzyjemnych 
rozczarowań byłoby raądrzejszem i roztropniej- 
.'"ein w' tym kierunku pozyskać nieoficyalne o- 
swiadczenie Serbii, aby me opierać się na fał- 
i żywych i często tendencyjnych wiadomościach. 
Ale nawet na wypadek, gdyby przypuszczenia 
austryaGde okazały się prawdziwymi, podnie- 
s.en,B spmwy trak ta tu  handlowego ze strony 
Austryi jest w obecnej chwili dla Serbii b e z  
z n a c z e n i a ,  ponieważ nie stoi to w żad-  
n y m  z w i ą z k u  z m i ę d z y n a r o d o w ą  
8 p i' a w a. a n e k s y i Rośni i Hercegowiny 
1 łąd serbski w ięc przyjm ie propozycyę do 
w iadoinotoi, nie jest jednak obecnie w  m ożne- 
| c na poHtycznei podstawie, utworzonej przez 
Austi o-W ęgry, przystępować do te j czysto eko­
nomicznej sprawy.

S y t u a c y a .
( Telegr. „N. R e /o r m f  }■

P “*lin. korespondent pLoc Anz.“ donosi z 
\Viedma: Dowiaduję sję ze strony dyplomaty­
cznej, że sytuacya jest bardzo poważna. Nie­
zadowól' nie "-ywmłuje tu s t a n o w i s k o  R o ­
s y  i, która jak się zdaie, prowadzi s p e c y a l -  
n e r o k o w a n i a  z S e r b i ą .  K o n c e n t r a- 
c y a wr o j s k s e r b s k i c h  nu granicy austrya- 
ckiej w yw-nłuje również w i e l k i e  z a n i e p o ­
k o j e n i e

Cetynia. Dziennik urzędowy ogłasza następu­
jący komunikat: Zastępca rosyjski wręczył u- 
biegłej środy rządowi o d p i s  n o t y ,  którą mi­
nister spraw' zagranicznych Izwolski wystoso­
wał d o  r  z ą d u s e r b s k i n g o i W której rząd 
rosyjski w sposób przyjacielski daje Serbii ra ­
dę. co do postępowania w tej krytycznej chwili. 
W ostatnich dniacł; rozszerzane były sprzeczne 
wiadomości o treści odpowiedzi serbskiej do 
Izwolskiego, co wywołało niepewność i wzbu­
rzenie. Jósleśmy w stanie oświadczyć, że o d ­

p o w i e d ź  r z ą d u  s e r b s k i e g o  n i e  u s p r a ­
w i e d l i w i a  w c a l e  t e g o  w z b u r z e n i a ,

Pogiąay Milovanowicza.
Belgrad. Minister spraw zagranicznych M i 

l o v a n o w i c z  w rozmowie z korespondentem 
„Sitdslay. Correspondenz11 oświadczył, że n i e  
w G e r z y  w to,  a b y  m i ę d z y  S e r b i ą  a 
A u s t r y ą  p r z y s z ł o  do z b r o j n e g o  s t a r ­
c i a .  Serbia nie myślała nigdy o starciu zbivj- 
nem z Austro-Węgrami. Zbrojenia nasze — 
rzekł Milo rannwicz — nie mają celów ofenzy- 
wmycli. Na razie chcemy oczekiwać sądu E u ­
ropy. Pokładamy nadzieję w konferencyi euro­
pejskiej. G d y b y  k o n f e r e n e y a  n i e  d a ł a  
n a m  z a d o ś ć u c z y n i e n i a ,  w t e d y  o b ­
s t a w a ć  b ę d z i e m y  p r z y  n a s z y c h  ż ą ­
d a n i a c h .

Agltacya wlelkoserbska w Babnacyi.
Tryest. Jak  donosi „Piccolo41, wśród Serbów 

mieszkających w Dalmacyi i Istryi objawia się 
od niejakiego czasu g o r ą c a  a g i t a c y a  
w i e l k o s e r b s k a  n a  w y p a d e k  w o j n y ;  
mianowicie chodzi o pozyskanie Serbów tutej­
szych do  t  wr o r z e u  i a b a n d .

Austrya 1 Rosya.
Petersburg. Na podstawńe informacyj w ko­

łach miarodajnych, ocena noty austro-w'ęg. wy­
stosowanej do Serbii, nie wywołuje ta  opozy- 
cyi W itają ją  z zadow'o'eniem. gdyż przyczyni 
się do rozwiązania przesilenia i wyjaśnienia sy- 
tuacyi.

Ambasador austro-węg hr. B e r c h t o l d  od­
był wczoraj z ministrem I z w o 1 s k i m konfe- 
rencyę, o której z kół ministerstwa spraw za­
granicznych słychać, że miała p r z e b i e g  p r z y ­
j a c i e l s k i .

Petersburg. W prasie tutejszej panuje ton 
bardzo rozgoryczony p r z e c i w  A u s t r o  Wę  
g r o m.  Ton ten zaostrzył się jeszcze po ostat­
niej nocie austryackiej. „Biecz41 nazywa ją  n o- 
wr ą p r  o w o k a c y ą ze strony bar. Aerenthala. 
Jeżeli kiedykolwiek była stosowana chwila do 
interwencyi mocarstw wr Wiedniu, to nadeszła 
ona teraz. Dla rosyjskiej dyplomacyi jest to 
sposobność do uwo'nienia się ze smutnej sytua- 
cyi, w jakiej się obecnie znajduje.

ScrWa 1 Rosya.
Belgrad. Juk słychać, Rosya prosiła rząd serb­

ski o kilka wyjaśnień co do niektórych miejsc 
wr odpowiedzi serbskiej. Z tego powodu ogłosze­
nie tej odpowiedzi przewlokło się. Odpowiedź 
ukaże Mę, skoro z Peteisburga nadejdzie druga 
definitywna zgoda na ten projekt.

Petersburg. Wczoraj pod przewodnictwem 
prezydenta ministrów S t o ł y p i n a  odbyła się 
w pałacu zimowym konterencj a, w której brali 
udział minister spraw zagr. I z  w o ls  k iy mini­
ster skarbu K o l c o w c e w  oraz przywódcy j>aź- 
dzierniKowców i prawicy. Jak  słychać, r-zwolski 
miał długi wykład o polityce bałkańskiej. Rze­
komo powzięto uchwałę, aby n a  k a ż d y  w y ­
p a d e k  n i e  p o p i e r a ć  s e r  b s k i c h s z o- 
w i n i s t ó w\

Stanowisko Bu&g. t / 1.
Berlin. „Yoss. Z tg“ donosi z Sofii: Na pod­

stawce w iadomości zasiągnięlyeh w miejscach 
informowanych można donieść, że objawia się 
tu p r ą d  p r z y j a z n y  d l a  S e r b i i  i c h ę ć  
p o p a r c i a  S e r b i i  w j e j  k r o k a c h  p r z e ­
c i w  A u s t r y i .

Sofia Pólurzędowa „W reme11 ogłasza artykuł 
wstępny, w którym opierając się na tem, że 
Serbia zrzekła się żądań terytoryalnycli, oświad­
cza , iż b u ł g a r s k a  o p i n i a  n i e  d o p u ś c i  
do s k r z y w d z e n i a  S e r b i i  p r z e z  Au- 
s t, r y ę.

TurGya i Serbia,
k o n s t o n t y n o p o l .  Zaniknięcie gran ity  dla e k s ­

p o r t u  z b o ż a  z Serbii do Turcyi, wywołało 
zwłaszcza w sandżakn now7o-bazarskim w i e -  
k i e  z a n i e p o k o j e n i e ,  ponieważ wadzą w tein 
z a m i a r y  w o j e n n e  S e r b i i  W Plewdje, 
Ipek i innych miejscowościach sandżakn panuj" 
z powodu r z e k o m y c h  p r z y g o t o w a ń  w o ­
j e n n y c h  w z b u r z e n i e ,  które wdadze tu ­
reckie stara ją  się uśmierzyć.

Konstantynopol W kołach Porty oświadcza­
ją, że wczorajsza Rada gabinetowa w s p r a ­
w i e  p r z e w o z u  s e r b s k i e g o  m a t e r  y a 1 u 
w7 o j e n n e g o nie pow zięła definitywmej decy- 
zyi i sądzą, że takie p o z w o l e m e  n i e  n a  
s t ą p i ,  chyba że Serbia da zad awm) mające W7y- 
jaśniem a co do celów tak wdelkich transpor­
tów.

Konstantynopol. Słychać, że Porta otrzymała 
wiadomości o tworzeniu się b a n d  s e r b s k i c h  
p r z e z n a c z o n y c h  do  s a n d ż a k u  n o wo -  
h u z a r s k i e g o ,  wobec czego zastosowmnoby 
jiotrzebne zarządzenia.

Konstantynopol. Słychać, ż e  P o r t a  j e s t  
b a r d z o  z a n i e p o k o j o n ą ,  z jiowodu żąda­
nia, mimo danych przyrzeczeń, odszkodowania 
dla Serbii i Czarnogóry nie tylko w formie bu­
dowy kolei adryatyckiej, ale także na innych 
polach, które dotykają Turcyę. Projektowaną 
jest e n n n c y a c y a  r z ą d u  t u r e c k i e g o  
przeciw7 takim zamiarom.

Konstantynopol. „Sabali11 omawiając kwestyę 
serbską, pisze, że Turcya nie może pozostawić 
Serbii i Czarnogórze budowy drogi handlowej 
przez sandżak nowobazarski. jednakże gotowaą 
jest przyczyni ć się do r o z w o j u  h a n d l o ­
w e g o  s a n d ż a k u  Pismo poleca Serbii, aby 
zrzekła się swej polityki odszkodowmń.

Kcnferencya europejska.
P a r y ż .  W ministerstwie Rpr^fr zagranicznych

wyrażono przekunanie, że ambasadorowie Rosyi 
Anglii. Francyi ■ Włoch jeszcze w bieżącym 
tygodniu przedłożą fcar. Aerenthalowi k o n i e ­
c z n o ś ć  z w o ł a n i a  k o n f e r e D c y i  e u r o ­
p e j s k i e j  dla ostatecznego stwierdzenia zmian 
przedsięwziętych wT traktacie berlińskim z po­
wodu aneksyi Bośni i Hercegowiny. Mocarstwa 
te przykładają główmą wagę także do d o p u ­
s z c z e n i a  z a s t ę p c y  s e r b s k i e g o  j a k o  
c z ł o n k a  do  k o m i s y  i D u n a j o w e j  i d o  
stworzenia k o i e i o d  D u n a j u  do  A d r y a -  
t y k u .

Stanowikio Fr<sucyl.
Paryż. Francya zs im*je wciąż st uowisho 

pośredniczące Rząd francuski otrzymał przed 
dwmma dniami pokojowe zapewnienia od au- 
slryackiego ambasadora bar. Klierenhiillera i 
temu jak  się zdaje, p, zypisać należy korzystny 
zwrot opinii publicznej Francyi, która w osta­
tnich dniach była d a Austryi niekorzystnie 
usposobioną. „Temps11 wywodzi, że dla Serbi1 
jest obecnie sytuacya bardzo korzystną, gdyż 
po ostatniej nocie ausiryackiej nie potrzebuje 
on i prosić o rokowanie z Wiedniem, ponieważ 
Wiedeń sam ją  zaprosił. „Tm Journa l11 przyzna­
je, że Izwolski starał się podtrzymać Serbię w 
oporze i obstawał pr?y mtei wencyi mocarstw1 
w Wiedniu Nota jednak bar, Aerenthala po­
krzyżowała jego plany. Należy — powiada ten 
dziennik, — położyć kres tej grze dyplomaty­
cznej kanclerzy Mikołaja II  i Franciszka Jó 
zefa, którzy chcą sobie zadać nawzajem klęskę 
i niepokoją przez to Europę

Paryż Rząd francuski obstajo przy zwołaniu 
konferencyi bałkańskiej i twierdzą tu, że je ­
szcze w tym tygodniu mocarstwa przedłożą 
gabinetowi wiedeńskiemu program przyszlei kon­
ferencyi,

Wiedeń. „Frenidenblatt" pisze na naczelnem 
miejscu: Abstrahując od organów czeskich, 
w'śród których szczególnie organa narodowo- 
soi yalne od czasu do czasu występują w roli 
adwokatów tego państwm, prowadzącego nieste­
ty niespokojną połitrkę, nie potrzebującego 
wrcale jeszcze zachęty z zewmątrz, trzeba ro- 
wiedzieć, że cała prasa austryacka w tych 
ciężkich tygodniach i miesiącach okazała się 
zupełnie świadomą swych obowiązków i przed­
stawiała piękny widok pełnej godności publi­
cystyki. Że także prasa w igierska to samo 
czyniła, tego dowmdzą liczne głosy pism węgier­
skich, powtarzane w dziennikach wiedeńskich. 
Z przyczyn, których .n ie  potrzeba bliżej pt’7y 
taczać, zashiguie na podniesieni, że zupełnie 
na tej samej linii w ostatnich miesiącach trzy­
mały się także o r g a n a  p o l s k i e .  Przegląd 
tej technicznie tak  wysono stojącej prasy, wy- 
wmłuje przekonanie, że z małymi tylko w yjąt­
kami popierała ona naszą politykę zagraniczną 
przez w yrażenie swej jednom yślnej sym patyi 
i gotowości do wiernego poparcia.

Polska opinia publiczna także w ty m krytycz­
nym czasie stała silnie na gruncie zagr. poli­
tyki monarenii i wzmocniła powagę jej akcyi 
wobec zagranicy. Przez swre zachowanie prasa 
polska ponownie dała świetny dowód żywego 
i zawsze pewnego rozumu politycznego narodu 
polskiego, jego niezachw lanego przywiązania do 
dynastji i do interesów państwa i żarowego 
zmysłu realistycznego który w poważnej chwili 
zawsze wytrzymuje próbę i osądza cenne soju­
sze n ietjlko  według sentymentów . Naród polski, 
który znajduje się jako silna falanga patryo- 
lyznui w obozie ojczyzny. udowradnia ponownie, 
jak widoków1 nie mają owe nadzieje, tu i ów1- 
dzic zagranicą podnoszone, a które popierają 
dziecinną spekulacyę na tendeneye centryfu- 
galne w Austryi.

Fnia słowiańska.
Wiedeń. „Dipiomat Corresp." donosi, że t  *iia 

słowiańska postanowiła skontyngentować swą 
obstrukcyę w ten sposób, aby z ogólnei ilości 
20 posiedzeń w obecnej sesyi parlamentu, 10 
bj ło poświęconych wnioskom nagłym. Natomiast 
„Unia słowiańska11 nie udaremni ustawfy o kon­
tyngencie rekruta. Wnioski nagle mają przyjść 
pud dyskusyę w1 Izbie po wysłania ustawy o 
kontyngencie rekrnla do komisy i.

Emisja bouów państwowych.
Wiedeń. P artya socyalistyczna odbyła wczo­

raj naradę w gmachu parlamentu. Postanowio­
no wnieść na pierwszem posiedzeniu L:by wnio­
sek o przedłożenie ustawy, któraby upoważniła 
rząd do wydania b o n ó w  k a s o w ry c h .  a to 
celem z a z n a c z e n i a  w p ł y w u  p a r l a m e n ­
t u  na politykę kredytową rządu.

W ieaeń. Stronnictwa niemieckie odbyły wczo­
raj wspólną naradę z chrześcijańsko-socyaloemi. 
Na naradzie tej postanowiono wTy b r n ć  p r e ­
z y d e n t e m  d r a  P a 11 a i a. Co do wiceprezy­
dentów uchwalono u t r z y m a ć  d o t y c h c z a ­
s o w y  s t a n .  To samo uehwmlono odnośnie do 
komisyi,

Sprawy parlamentarne.
(Telegr. „ Yoice; Reformy-1).

Przed otwarciem i»arl u n e  .tn.
Wiedtn. Dekiaracya, jak r bar. B i c n e r t h  

węygłosi na pierwszem posiedzeniu Izby, zajmo­
wać się będzie na pierwszem miejscu sprawą 
k o n t y n g e n t u  r e k r u t a ,  która to sprawa, 
ze względu na obecne położenie zagraniczne, 
jest koniecznością pierwszej wag' Dekiaracya 
zajmie się też k w e s t y ą  c z e s k o - n i e m i e c ­
k ą  Jak  słychac. rząd zajmie tu stanowusko po­
jednawcze i oświadczy, że przedłużeń języko­
wych nie uważa za nietykalne, lecz godzi się 
na zmiany, na które zgodzą się obie strony.

Rzad uspraw iedliwi też k o n i e c z n o ś ć  w1 y- 
d a  n . a  b j n ó w1 k a s o ™r y c " Tą koniecznością 
zajmie się minister skarbu B i l i ń s k i  w o s o- 
b n e m  o ś w11 a d c z e n i  u.

Etcnowlsko cieskich radykałów.
Praga. Komitet wykonawczy1 party? czesko, 

radykalnej pod przewodnictwem liaksy uchwa­
lił n a j o s t r z e j s z e ni i ś r o d k a m i  i w a  1- 
c z a ć  u s t a w ę  j ę z y k o w ą ? 1 k o n ! y n g e n t  
r e k r u t a  i p r z e d ł o ż e n i e  o a n e k s y i  Bo­
śni i Hercegowiny,

Z Soła noiekiego.
Wiedeń Koraisya parlamentarna Koia pol­

skiego odbyła wczoraj wieczorem kilkugodzinną 
naradę, w której wzial udział nowy minister 
dla Galicyi dr D u l ę b a .  Słychać, że komisya 
oświadczyła się za  w ' y b o r e m  F a t t a i a  na 
prezydenta Izby. Co się tyczy wyboiu wicepre­
zydentów łzby; donosi „Slavische Correspon­
denz41, że wiadomości o kandydaturze Kozłow­
skiego na wiceprezydenta óśą nieprawdziwe, 
gdyż we wszystkich stronnictwach zatrzymany 
Będzie dotychczasowy stan.

TELEGRAMY
z dnia 9 marca.

Wiedeń Były minister kolei D e r s c h a t l . i  
zamianowany został prezydentem -„Lloydu11 au- 
stryackiego D r D erschatta z ł o ż y ł  m a n d a t  
poselski do Rady państwa.

Petersburg „Riecz44 donosi, że szef kolei 
południowo-zachodniej N i e m i e s z a j e w  został 
telegraficznie zawezwmny do Petersburga: mi­
nister skarbu K o k o w c e w  m a  u s t ą p i ć ,  a 
w jego miejsce wstąpiłby obecny minister ko 
munikacyi E u c e ł o w ,  po którym nastąpiłby 
N i e m i e s z a j e w 1

Niediibla w Pradze.
Praga. Z po-wodu zranienia jednego studenta 

niemieckiego, aresztownino wczoraj prawmika 
narodowości czeskiej nazwiskiem Prawda i od­
stawiono do sądu karnego

Proces cherwacki.
Zagrzeb. W dalszym ciągu przesłuchiwano o- 

skarżonego P r z i b i c z e w i c z a . ,  oskarżony od­
mawia odpowiedzi na zadawane, mu pytania, o- 
świadczajrte, że chce, aby go wprzód skonfron­
towano z główmym świadkiem Nasticzem

Zerwanie traktata h indlowego* 
z Sojuanią,

Berlin. ..Yoss. Ztg.41 donosi z Bukaresztu, że 
rokowmnia handlowo między Austryą a Rumu­
nią zostałj zerwane i że R u m u n i a  w y p o- 
w i e A u s t r y i  d o t y c h c z a s o w y  t r a k t a t  
h a n d l o w y .

Dodatek dla marchii wschodnich,
Berlin. — B Wolffa donosi: W parlamencie 

podczas dalszej dyskusyi przy drugiem cza taniu 
budżetu pocztowego, pos. T r z c i ń s k i przy ty ­
tule „dodatek do marchii wschodnich44 oświad­
czył: My zwalczamy tpn dodatek dla marchii 
wschodniej zawrze jak najstanow czej. Jesteśmy 
zawsze za zasłużonym dodatkiem dla urzędni 
ków, ale tu ma się do czynienia z zarządzeniem 
które ma silną przyprawę polityczną i nie jest 
także umotywowane rzeczowymi powodami, gdyż 
owszem mnsi tylko doprowadzić do politycznej 
korupcyi. W ydatki na utrzymanie urzędników 
w naszych stronach nie są droższe, jak na Za­
chodzie, a z drugiej strony ludność polska iest 
o wiele spokojniejszą niż niemiecka i w takich 
samych stosunkach daje urzędnikom o wiele 
mniej zajęcia niż w okolicacn z ludnością czy­
sto niemiecką. Przy dodatku więc na marchię 
wschodnią może iść tylko o dalszy środek gnę­
bienia polskości, jak to także ma miejsce w 
adnnnistracyi pocztowmj jirzy traktowaniu pol­
skich adresów, zwłaszcza jeżeb idzie o żeiLkic 
adresy, wmwezas dzieją się wszelkie możliwe 
szykany1. Na dodatek dla marchii wschodniej 
moglibyśmy się zgodzić tylko pod trzema wa­
runkami: gdyby dodatek był stały, dla wszyst­
kich urzędników i \v tym celu udzielony, aby 
niemieccy urzędnicy zapoznawali się ze zwry- 
cz.ajami i obyczajami polskich obywmteli i nau­
czyli się polskiego języka.

Wybory we Włoszech-
Rzym. Dotychczas znany jest „ynik  4U3 wy­

borów. Wy brano 239 posłów rządowrych, 38 z o- 
pozycyi konstytucyjnej, 27 radykałów, 17 po­
słów republikańskich, 23 sucyalistów, 11 z par- 
tyi katolickiej. W óo okręgach potrzeDne bę­
dą ścisłe wybory. Giolitti został wybrany w 
dwóch okręgach Messyny.

Rzym. Przebieg wyborów1 jest dla r z ą d u  
b a r d z o  k o r z y s t n y .  Rząd liczy na więk­
szość około 350 głosow. W  Rzymie i wielu in­
nych okręgach dotychczasowi p o s ł o w i e  k a ­
t o l i c c y  u f i d 1 i na rzecz kandydatów rzą­
dowych W Rzymie udział księży w wyborach 
był bardzo liczny, po warunkowem zniesieniu 
przez papieża zakazu udziału duchowieństwa w 
węyborach.

mu. Demonstranci usiłowali w targnąć na po­
dwórze gmachu, parlamentu W  Izbie słyszano 
takie krzyki i świstania, że prezydent Izby 
wyszedł przed parlament i zwrócił się do obec­
nych z prośbą o zaprzestanie dem onstracji. 
Wezwanie to nie odniosło skutku. Jeden  z de­
monstrantów rzucił w okro. prowadzące na ga- 
leryę Izhv. r a k i e t ę ,  która z wielkim nukiem 
ek  s p l o d o w a ł a  w s a l  p o s i e d z e ń  Wśród 
posłów1 i na gałeryi z a p a n o w a ł a  p a n i k a ,  
dzięki jednak przytomności umysłu prezydenta 
ministra Teofokisa i wodza opozycji Rallisa, 
posłowie uspokoili się i pozostali w s»Ii. De­
monstranci o b r z u c i l i  g m a c h  p a r l a m e n ­
t u  k a m i e n i a m i  i w1 y b i l i yv u i ra w i e l e  
s z y b .  Usiłowanie dcmostrantcw, aby wtargnąć 
do parlamentu, zostało przez żandarmeryę ii 
konnicę udaremnione. Kawalerya dała do t ł u ­
mu  pień salw karabinowych Prezydent Izhv 
przerwał posiedzenie, wyszedł ponownie na uli­
cę i wezwał tłumy do spokoju. Zwmócił się on 
do demonstrantów z zapytaniem, czego właśnie 
chcą Odpowiedziano mu, że w1 całym kraju 
i mieście panuje straszna nędza i bezrobocie, 
wskutek tego n i e z a d o w o l e ń . e  z o b e c n e ­
g o  r z ą d u ,  który należy usunąć. Prezydent 
odpowiedział, że jest to rzeczą parlamentu, de­
monstranci zatem powinni z tą  kwestyą zwró­
cić się do posłów.

Ateny. Pe dem onstracjach udała się deputa- 
cya, złożona z przewodniczących największych 
stowarzyszeń politycznych i gospodarczych, do 
k r ó l a  z p r o ś b ą  o u s n n i ę c i e o b e c n e g o  
r z ą d u  Król odpowiedział, że według konsty­
tu c ji rząd iest taki, jakiego chce parlam ent,-- 
Teżeli ludność jest niezadowolona z tego rządn, 
niech wybierze innych posłów. NastęDme przy­
jął król memoryał w1 sprawie bezrobocia i pe 
wnych reform,

% parlamentu tureckiego.
Konstantynopol. — Wielki wazyi przedłożył 

wczoraj Izbie deputowanych u g  o d ę z A u s tro - 
W ę g r a m i  wraz z obsztrnem u m o t y w owaniem 
w którem przedstawia przebieg od czasu anek­
syi Bośni i Hercegowiny

O autonomię narodowościową 
w Turcyi.

Konstantynopol Toseł bułgarski R i z o w  o- 
głosił wczoraj list otwarty do prezydenta Izby 
Ahmeta Rizy. do którego apeluje, jako czło­
wieka wolnościowego, aby się starał o zapro­
wadzenie autonomii dla narodów w Turcyi, po­
dobnie jak narody w Austryi mają autonomię.

Demonstracje antiriądowe w Grecyl.
Ateny. Podczas ostatniego posiedzenia Izby 

deputowanych przyszło tu 'io n i e b y w a ł y c h  
z a j ś ć  p r z n i  g m a c h e m  p a r l a m e n t u ,  
w którym odbywała się wlaśuie ostra dysku- 
sya zwTÓcona p i z e c i w m i n i s t r o w i  s k a r ­
bu. Przed gmachem parlamentu rozpoczęła się 
d e m o n s t r a c y a  k i l k u t y s i ę c z n e g o  t ł n -

Scltytanie bandytów.
rn.cz cały dzieli wczorajszy aż do późnego wie­

czora odbywało Bię przeełochanie aresztowanych 
czterech bandytów w binracli aresztów policyj'nych 
„pod telegrafem44. Przesłuchanie prowadzili: komi­
sarz policji p Krupiński i komisarz policyi dr 
Gałkowski, przy pomocy inspektora po.icyi p. Kar­
cza i kilku agentów policyjnych. Badania odbywa 
łv się w obecności radcy poi. p, .Swolkiena i nad­
komisarza dra Krzyżanowskiego, kierownika ekspo­
zytury w Podgórzu. Bandyci odzyskawszy wkrótce 
po aresztowaniu zimną krew i cynizm, poczęli wy 
kręłnemi odpowiedziami węypierać się spełnienia 
napadu na Grajowerów1, a nawet starali się wyka 
zać „alibi14. Jedynie B e j m  zaskoczony sprytnie 
zestawionemi pytaniami, p r z y z n a ł  s i ę  do u- 
c z e s t n i c t w a  w n a p a d z i e ,  zeznał,' że areszto­
wani towarzysze brali w napadzie udział, i on to 
■władnie wydał miejsce zamieszkania spólnlków- 
Józefa Słonia i Alireda Ilemma.

Co cło Ś l ę z a k a ,  to z d o ł a n o  s t w i e r d z i ć  
j e g o  p r a w d z i w e  n a z w i s k o ,  mianowicie, że 
nazywa się F a u s t y n  Ł a t a .  Zgadzają się z tem 
nazwiskiem litery: „F. Ł 4' na sygnecie n rzekome­
go .Ślęzaka. Ślęzak, przyparty do mara, przyznał 
się ostatecznie do prawdziwego nazwiska. Dalej 
konstatowały dochodzenia, że Ślęzak-Łata. był już 

karaty półtorarocznem więzieniem w Pi trkowie, 
z powodu dokonanej kradzieży Udowodniono mu 
dalej, że nieprawdziwem jest jego zeznanie, jakooy 
w Krakowie przebywał dopiero od ubiegłej soboty; 
Wykazuje to przepustka, wyrobiona w  lutym, a 
stwierdzająca, że granicę przekroczył on w dniu 
24 lutego. Łata starał się też wypierać, jakoby był w 
sobotę na Kazimierzu i jakoby szedł przez most, 
uciekał przed pościgiem i strzslał —  wykazano ma 
jednak, że kłamie. Wogóle Łata wpadaf W zezna­
niach w ciągłe sprzeczności. Gdy go n. p. zapyta­
no, skąd ma znalezioną przy nim srebrną papiero­
śnicę, odrzekł bez namysłu, że kupił ją w Króle­
stwie; tymczasem na wewnętrzni j stronie papiero- 
śn cy była wyryta krakowska fiima Jarry. Dsłsj 
Łata nie umiał się wytłumaczyć, gdzie i w jakich 
okolicznościach odniósł zdarcie naskórka na czole 
nad okiem lewem. Łata był najprawdopodobniej 
jrzywódcą i kierownikiem bandy.

Przesłuchanie świadaów i skonfrontowanie ich 
ze sprawcami wypadło na niekorzyść aresztowa­
nych, W  szczególności przesłuchano wspóhokato- 
rów Słonia i Femma przy ulicy św. Jana 1. 30, 
dalej mieszkańców kamienicy przy ulicy Kołłątaja 
1. 5 w Pougórzu i innych. W  toku dochodzeń wy­
szło na jaw że w sobotę przed godz 8 wieczorem 
Łata, B rjm i Słoń byli w restauracji p. Gottla 
orzv placu Szczepańskim Świadkowie zeznali, że 
mieli oni wcedy ubranie powalane wapnem 7 po­
wodu otarcia o mnr, a jeden z nich miał rękaw 
od kurtki podarty. Przy płaceniu Łata odwrócił 
się tyłem i dopiero wtedy odliczył należną kwotę. 
Już to wydało się personalowi restauracji podej- 
rzanem. Stwierdzono dalej, że Łata był w sobotę 
razem ze Słoniem w sklepie obuwia Michelstadte- 
rów i tam Słoniowi zapłacił za wybrane kama- 
szki

Szereg świadków, między innymi Grajowerowie, 
ich wychowanie* Brandsdorfer i  służąca Daau,



f . Nr 109,

rwspoanali wwystkich sprawców i iw naw ali bar* 
<20 obeląśająco dla aresztowanych. Konfrontacja, 

zerwana o fodz. 10 wieazorem, podjęta została 
nowo koło jod*. 11 wieczorem i trwała do pó- 

in tj  nocy.
Wczoraj wieczorem rozeszła się pogłoska, że 

Eisig SchwarłDerg amarł w szpitalu z  powedu od- 
Bfesionej rany. W ieść ta »kazała się fałszywą; 
stan paoyenta wieczorem koło goJz 10 był nawet 
ieść pomyślny. O ile w ciągu dnia dzisiejszego 
Si* nast jpł pogorszenie, lekarze spodziewają się, 
h  Sehyarzberga oda się utrzymać przy życiu. —  
■tan rannego agenta policyjnego p. Iglickiego jest 
dobry.

n o t i  a m p u M A

K ronika.
D ziś  3

Kraków. wtorek 9 marea. 
K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y ;  Franciszki Rzym. 

Wdowy.
K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  Wschód 

słońca o godz 6 m. 10, zachód o gods. 5 min. 31; 
dłngość dnia godzin 11 min. 21.

T e a t r  m i e j s k i  w K r a k o w i e :  „Inez de 
CMmbra".

T e a t r  l u d o w y :  „Sposób na mężów" (występ 
pp. Adolfiny Zimajer i Zimajer-Ranackiej).

O d c z y t  ks. dra Chotkowskiego „O stanowiska 
lfaryi Teresy do Stolicy świętej po rozbiorze Fol- 
■ii" w auli nniw., o g. 5 wiecz.

P o s i e d z e n i a :  Tow. technicznego z referatem 
dyr Jaszcznrowskiego „Projekt rozszerzenia vodo- 
nągd Krasowskich na Podgórze", o g. 7 wiecz.; 
Komitetu równouprawnienia kobiet w „Elenteryi", o 
( .  7 wiecz.

W a l n e  z e b r a n i a .  Wielkopolan w „Polskim 
■wiązku narodowym", o g. 8 wiecz.; Sto w. wzaj.

Iwnocy funkcyonarynszów autonomicznych", ul. 
wierżyniecka 22, o g. 6 wiecz.

T e a t r  m i e j s k i  w e  L w o w i e :  „Syn kró­
lewski" Frechowieckiego.

Kart cert hymfoniczny, zapowiedziany na 16 b. 
4L obudził zainteresowanie w naszem mieście za- 
Mwnn ze względu na pierwszy występ skompleto­
wanej przez p. Czyżowskiego orkiestry symfonicz- 
■ej, jak równiwż z powoda wybitnego soiisty, któ­
rego w osubie Ferrnccia Bnsoniego pozyskał. B'i- 
tcni, Włoch z urodzenia, zaraz po ukończenia stu­
k ó w , został powołany na posadę profesora w kon 
ecrwatoryum w Moskwie, a następnie do Bostonu. 
Ootatnio był kierownikiem najwyższego kursu w 
Wiednia. Ceniony jest również wysoko jako kom- 
pezytor.

Z tea tru  miejskiego. „laez de Coimbra" Lar- 
•ena grana będzie w tygodnia bieżącym we wto­
rek. W e środę, po cenach popularnych „Małgo- 
reatka", we czwartek wznowiony będzie „Car Sa­
mozwaniec" Nowaozyńskingo, w piątek „Noc listo­
padowa".

Z przyczyn od dyrekcji niezależnych zapowie­
dziana nowość, dramat pani Zofii Wójcickiej-Chy- 
lewskiej: „W  latarni", nie może być dana w so­
botę Zamiast niej, publiczność zapozna się z saty­
rą Ludwika Thomy p t. „Moralność".

Tow . lekarskie odbędzie posiedzenie we środę 
d 10 b. m. o godz. 6 wieczorem w domn Towa 
raystwa (ni. Fadziwiłłowska 1. 4). Na porządkn 
dziennym: 1) dr Łapiński: O odczynie Wasser­
mann*; 2) dyskusja n a i wykładami prof Jawor- 
ikiogo, doc. Nitscha i dra Łapińskiego; 3) dr Nei- 
kan i dr Rosę: Przedstawienie przypadków choro­
bowych z kliniki choróL nerwowych.

Z Tow . muzycznego. W  sobotę' 6 b m. odbyło 
«ię ogólne zebranie czynnych członków Tow. mu­
zycznego, celem dokonania wyboru dwóch delega­
tów do wydziału Towarzystwa. W  głosowaniu zo- 
atali 'wybrani delegatami' p. Roman Byczkowski,

urzędnik Banku galicyjskiego dia handlu i przemy- 
bIb, oraz p. Jan Gadomski, urzędnik kolejowy.

„Na W awelu a  na Krem lu". Pod tym tytułem 
wygłosi w piątek dnia l i i  b. m. o godz. 5 popołu­
dniu docent uniwersytetu jagieil., dr Wacław S o- 
b i e s k i, odezyt w auli Collegii NoyL — Dochód 
przeznaczony na oele krakowskiego „Tow. oświaty 
Indowej". Bilety nabywać można w księgarni „Spół­
ki" wydawniczej" po 1 koronie, akademickie po 
20 hal.

„W ychowanie kobiet w  Polsce". Odczyt pod 
powyższj m tytułem wypowie we środę 10 b. m.
0 g. 6 w „Koie pedagogiczi.em“ U. U. J. (nlica 
św. Anny 12) p. F. Wekerówna. Po odozycie dy 
skusya Wstęp wolny. Goście miie widziani.

Zaginiona klacz. Magistrat miasta Kiakow» o- 
głasza. że w itajniach miejskich zakładu ezyBzcze 
nia miasta znajduje aię dostawiona przez dyrekcyę 
policyi w Krakowie z dnia 1 lutego kara klacz, 
bez odznak, dwunastoletnia, nieznanego właściciela. 
W łaseiciel klaczy winien zgłosić się po odbiór tej, 
że w zakładzie czyszczenia miasta z dowodami 
własności, w terminie dni 14, gdyż w przeciwnym 
razie klacz ta sprzedaną zostanie w drodze pu­
blicznej lieytacyi na koszt i ryzyko właściciela

Ofiara bójki. Wczoraj po południa sgłosił się 
na stacyę ratunkową FrancłszeK Pyla, szewc z Li­
szek, z trzema ranami ciężkiemi na głowie zna­
cznej głębokości i dwoma ranami na twarzy. Pyla 
wdał się w Liszkach w Dujkę z Janem Kowali­
kiem, będącym w towarzystwie pewnego żołnierza. 
Kowalik zacietrzewiony wyrwał żołnierzowi bagnet 
z pochwy i zadał nim Pyle rany. Pylę opatrzono
1 polecono udać się do szpitala św. Łazarza na 
oddział chirurgiczny. Przeciw' Kowalikowi prowadzi 
dochodzenie żaudarmerya w Liszkach, w kierunku 
zbrodni ciężkiego tiszkouzenia ciała.

Wypadek w kamieniołomach, Wczoraj o godz. 
5 popołudniu przywieziono pociągiem do Kłakowa 
Józefa Zamlika, robotnika w Suchej. Zawlik, za­
trudniony w miejscowych kamieniołomach przy roz­
sadzaniu skały, wczoraj rano założywszy ładunek 
dynamitowy i widząc, że nie eksploduje, ubliżył mę 
nieopatrznie do ładunkn, w przypuszczenia, że lont 
zagasł; w tej samej chwili nabój nag’e eksplodo­
wał. Zamlik silą wybuchu rzucony został o ziemię, 
przyezem eksplodujący ładunek poparzył mu ciężko 
twarz i ręde. Robotnikowi grozi utrata obu oczu.

Tatrzańskie  pogotowie ratunkow e. O trzym u­
jem y następującą odezw ę

Liczne w ostatnich latach przj gody i wypadki 
w Tatrach, niejednokrotnie kończące się śmiercią, 
zmuszają wszystkich Bzczerych zwolenników Tatr 
i taternictwa do zastanowienia się nad środkami —  
jeżeli już nie zapobieżenia złemn, to przynajmniej 
szybkiej a skutecznej pomocy poszkodowanym. —  
Nie podejmujemy się tutaj oceny samego faktu: 
taternictwo w ciągu trzydziesta kilku lat swego 
istnienia dojrzało o tyle, o tyle ogółowi stało się 
przystępne, że nieszczęśliwe wypadki w Tatrach 
zaliczone być mogą dzisiaj do normalnych zjawisk 
społecznych Dlatego właśnie masimy stworzyć in­
stytucję na wzór ochotniczych straży ogniowych, 
pogotowia ratunkowego w miastach i t. p., któraby 
każdej chwili gotową była nieść pomoc potrzeou- 
jącym jej w Tatrach. Doświadczonych taterników 
i przewodników sumiennych, którzy stanowić będą 
kadry ochotnicze i zobowiążą się na każde we­
zwanie czynną nieść pomoc w górach, nie zbra­
knie. Przechodzi wszakże siły jednostek zaopatrzyć 
insiytucyę w niezbędne a drogie stosunkowo ra­
tunkowe przy bury, jak: nosze, lornety, liny, apte­
czki i t. p. i zorganizować stałą Btraż bezpieczeń­
stwa.

Zwracamy się tedy do szerokiego ogółu przyja­
ciół Tatr i Zakopanego z gorącą nrośbc, o popar­
cie sprawy i składanie datków pieniężnych na 
rzecz stałego Tatrzańskiego Pogotowia ratunkowe­
go z siedzibą w Zakopanem, Ofiary prosimy nad­
syłać pod adresem Tow. Tatrzańskiego (Kraków, 
ulica Kolejowa 1. 4), gdzie będą złożone do czasu,

gdy pogotowie ukonstytuuje się estatseznie i obej­
mie w poslauanlc fundusze.

Odezwę powyższą podpisali ozłonkewio Towa­
rzystwa Tatrzańskiego, zamieszkali w Zakopanem: 
Maryusz Zaruski, St. Barabasz, Jan Tarcaałowicz, 
Ksenolont Celewioz, Józef Lanka, Jan Dworski, 
Józef Skotnica, Władysław Skoczylas. F. Tabtau, 
M. Lany, W. Tchórzewtki, Z. Czaplicki, J. Ży­
choń, R. Kulig, A. Góraś, W  Szymborski, Kazi­
mierz Brzozowski, Alfred Pilecki, Józef Jaworski 
i Antoni Winczewski.

Pobicie posła Dobiji przez Niem ców. Z Dzie­
dzic donoszą: W  niedzielę odbywało się w Dzie­
dzicach zgromadzenie orgamzaoyi niemieckiej „Nord- 
inark". Na powracających do Bielska Niemców 
natknął się poseł Dobija, który jeohał do Żywca. 
Skutkiem obelg rzucanych na Polaków, przyszło 
do ostrej wymiany słów, którą Prusacy zakończyli 
napadem na posła Siedmio z nieh rzuciło sio na 
p. Dobiję, ten w obronie własnej dobył rewolweru, 
ale mu go odebrano. Na bezbronnego rzueiil się 
wszyscy, jeden począł go dusić ffa gardło, a inni 
bili go laskami. Gdy pociąg stanął w Bielsku 
i publiczność, zaalarmowana krzytami, dochodzący­
mi z wagonH, chciała się do jego wnętrza dostać—  
około 15 Niemców, wybiadłszy z pociągu, otoczyło 
wagon i nie dopuściło nikogo. Dopiero gdy pociąg 
m szał już w kierunku Żywca, Niemcy wyskoczyli 
zeń, zoitawiając ofiarę swojego rozwydrzenia obla­
na krwią. P Dobija został zmasakrowany na ca­
lem ciele, w głowę otrzjmał trzy głębokie rany, 
Tylko swojej olbrzymiej sile zawdzięcza, że nie 
postradał życia

Hygiena w  niemieckich szpitalach Z Berlina 
telegrafują: W tutejszym szpitalu Vircliowa. w któ­
rym przed paru miesiącami zachorowało Kilkudzie­
sięciu pacjentów z powodu złego wiktu, zacnoro- 
wało wczora,! 94  chorych z powoda spożycia złego 
mięsa.

Skonfiskowana Dowieść, z  Budapesztu telegra­
fują: Sędzia śledozy zatwierdził wczoraj konfiskatę 
powieści Arcjbaszewa „Szanin". Z tego powodu 
SłtonfLkowano we wszystkich księgarniach znajdu­
jące się tam egzemplarze tej powieści.

M ianow ania. „Wiener Ztg" ogłasza; Minister 
skarbu zamianował w stanie prokuratoryi skarbu 
we Lwowie adjunkta dra Stanisława Marczaka se- 
Kretarzem prourratoryi sKarbu

Wtorek, 9 Mavęa 1S

k ł  98.600 K  —  Dota dwupiętrowy przy uliey 
Krzywej Is. 94 w dzielił f-y V nabyła Mg] 
Parfowska od Józefy i Heleny

Z manii:
Stenisław G a l i c a ,  uczeń V-tej klasy gimna­

zjum św. Jacka zmarł w Krakowie, przeżywszy 
17 lat.

Emilia P o d c z a s k a ,  obywatelka, przeżywszy 
76 la t zmarła 7 b m, w Krakowie

Mm w sianie mim  u M .
W miesiącu styczniu zaszły w Krakowie w 

stanie posiadania realności następujące zmiany .

Przez kon trast kupna,
Dcm dwupiętrowy przy ulicy Smoleńskiej Is. 

114 w dzielnicy II I  nabył Michał Remin vel 
Romanowski od Wandy R otter za 73.U00 K .— 
Dom dwupiętrowy przy ulicy Pańskiej ls. 23 
w dzieinicy T I nabył Józef Orłowski od Emmy 
z Muldnerów Mieszkowskiej za 90,200 K. — 
Dom dwupiątrowy przy ulicy św. Gertrudy ls. 
501 w dzielnicy I nabyli Dunkler Schulem i 
Regina po połowie od Izraela Kahanego, Sary 
wel Salomei Weindling, Małki veł Amal’i Gar- 
fnnkel, Chany Geldband i małoletniego Jakóba 
Kahanego za 168 000 K —  Dom dwupiątrowy

ładysław i Ludwika Grodziccy po po-
przy ulicy Krakowskiej ls. 245 w dzielnicy IV 
nabyli Włi
łow > od Eudoksyi Lacho wieckiej za 112.600 
K. —  Dom dwupiątrowy przy ulicy Floryań- 
akiei Is, 362 w dzielnicy I  nabyli no połowie 
Frommer Leon i Helena od Eufemii Bałuckiej

/w ej is. »4 w liiolfllęy V nabyła Mąlwina 
fowska od Józefy i Heleny Miszke za

tO.600 K. —  Dom dwupiątrowy rzy ulicy 
Strzeleckiej Is. 258 w dzielnicy Y> nabyła 
Agnieszka Sanakowa od Wandy Zawadzkiej za
61.000 K. — Dom dwupiątrowy przy ulicy św. 
Jan a  ls. 302 w dzielnicy I  nabyli Andrzej i 
Kmi ia Wierzbanowscy ed Bolesława i K rysty­
ny Ziemiańskich za 30.0u0 K. — Dom dwu­
piątrowy z ogrodem przy ulicy Mostowej ls. 
353, w dzielnicy V III nabyli Tennenbaumowie 
Leon vel Leib i Paulina vel Pesla po połowie 
od Mojżesza i Heleny Horowitzów za 96.00u 
K. — Dwudziestą cząść domu dwupiętrowego 
przy ul. Józefa ls. 255 w dzielnicy VIIT, oraz 
1/20 cząść domu 2- igtr. przy Placu Nowym 
I. s. 481 w dziein. V III nabyła Anna Schnei­
der od Maryi Goldblatt za łączną kwotą 3300 
kor. Parcelą gruntową przy ul. Bonerowskiej 
I w. h. 2374 w dzieln. VI nabył Zygmunt 
Schrager od Stanisława Rożnowskiego za 
22.577 50 kor. Dom 1-piętr. przy ul. Felicyanek 
1. s. 43 w dzieln. I I I  naoyli dr Jozef i Anna 
Sydonia Gleitzmauowie, pierwszy w 3/4 a dru­
ga w 1/4 cząści od Jan a  i Maryi Cepurskich 
za 20.000 kor. P ią tą  cząść domu przy ul Łob­
zowskiej 1. s. 101 w dzieln. IV nabyli Maryn 
Domagalska, W incentyna Kubiczkowa. Aleksan­
dra Woliczkowa i Maryan Domagalski od W in­
centego Domagalskiego za 12.357 kor. Dwuna­
stą  cząść domu przy ul. Mikołajskiej 1. s. 444 
w dzieln. I  nabył Karol Lisowski ou Ludwika 
Lisowskiego za 1808 56 kor. Dom 2-piątr. przy 
ul. Podzamcze 1. s. 126 w dzieln. III  nabyli 
Stanisław i Antonina Dudzikowie od Jan a  i Wi- 
ktoryi Hockow za 45.300 kor Dom 2-piątr. przy 
ul. Dietlow'sk<ej 1. s. 429 w dzieln V III na- 
b jli  Leib i Bronisława Yerstaudig od Amalii 
Wojnarowicz za 90.500 kor. Dom 1-piątr. przy 
ul Długiej 1. s. 35 w dzieln. V nabyli Feld- 
mann M arkus i Zuzanna po połowie od Henry­
ka Kłosowskiego za 52.00u kor. Dom 2-piątr. 
przy u!. Czystej 1. s. 279 w dzieln. IV nabyła 
Katarzyna Glatzel od Walentego Deca za
59.000 kor.

Siedm parcel gruntowych, powstałych z roz­
parcelowania ogiodn Strzeleckiego, miądzy uli­
cami Lubicz, Zygmunta Augusta i Rakowicką 
objąto wykazami hipotycznymi 1. 2476, 2477, 
2478, 2479, 2480, 2484 i 2485 w dzieln. VI 
nabyli Ilofsriidter Mojżesz w połowie a Rotli- 
hirseli Jakób i Weingriin Adolf w drugiej po­
łowie czyli po Vi cząści z każdej parceli od 
Towarzystwa Strzelców krakowskich za łączną 
kwotą 100.000 K Fół parceli gruntowrej przv 
ni Szlak hvh. 2203 w dzieln. V nabył Józef 
M itasiński od P iotra Kozłowskiego za 3000 K. 
Cząści domn A, C, D przy ul Józefa 1. s. 268 
w dzieln. V III nabył Abraham Piller od Leiba 
Kómgsbucha za 8000 K. Dom 1-piątr przy nl. 
Kupa 1. s- 147 w dzieln. V III nabyli Markus 
H om er i F e ig h  Pitzele po połowie od Samuela 
i Chony Eberschnów za 34.000 K.

Przez inne umowy:
Dom parterowy przy ul. Dajwór 1. s. 359 w 

dzielnicy V III wartości 80.000 koron otrzymała 
w darze Berta Fraenkel od Józeia Fraenkla,— 
Dom 2-plątrowy przy ul. Poniatowskiego 1. s. 
333 w dzielnicy VI wartości 34.000 koron na­
była kontraktem małżeńskim Leonora Haber, 
zamążna Schrager, od dra Izydora Schragera.

Przez sprzedaż przymusową:
Dom l-piątrowy przy ul. Wiślnej 1. s. 174 

w dzielnicy I  nabyli Rudolf i Rudoifina Friih- 
lingowie

Przez śmierć właściciela:
Szóstą cząść domn 2-piątrowego przy ulicy 

Smoleńsk 1. s. 113 w dzielnicy II I  wartości

4996 koron otrzymali w spądku po ś p Hele­
nie R otter W anda Rotter 1/12, a Franciszek, 
Józef, Adryan, Tadeusz i Jan ina Rotterowi^ 
1/12, czyli po 1/60 cząści każde.

Odpowiedzialny redaktor i wylawca: 

M i o h a t  K o n o p i ń s k i ,

Rucli prze^zdiiyciL
Kraków, 8 marca.

HOTEt. KRAKOWSKI: inż. Jan Zarzycki ze Lwowa, Wła 
dysłay Kocwa z Nowego Sącza, hr. Aleksander Sadow­
ski z Boizęcina. J,n Krycinski z Granicy, Henryką Po­
borska i Roman Pi ,z z Nowegu Sącza, Konrad Modre 
lewski ł  Dąbrowy Górniczej, Władysław Płotek z Kra­
kowa, Ki iol Katz z żoną z Wiednia. n»dinż Wilhelm 
Laufer z ^zerniowiec. X. Franciszek Kacz z Bestwiny 
X a .ltpni Bryja ze Szczyrzyca.

HOTtL. CENfRALNY Józef tprka z Wielkiej Lhoty 
^Morawa), Franciszek Kretz i Hradysza węgiel., Włady­
sławowie Rżńwuscy ze Słomnik, Józ“l Dutkiewicz s No­
wego Dworu (Król. Pol.'1 Augusta Hermanewa z Ząbko­
wic. Budołf Ra-ciglio z Krakowa, Anna Juty a, Warsza­
wy, Maks i Adeia Wini vsteino wie z Msoany Dolnej, 
Bronisłan a Wójcicka o Celiny (Król. Pol.), Karol Rei­
chel z Wiednia, Jan Bariel z M. SchJnberga, Ignacy 
Grabowski z Warszawy, Wawrzyniec Stamszewski z Kra­
kowa, Kazimierz Mierzejewsk. _ Jaworowa. Konstanto­
wie Jakijńscy z Warszowy, FeljkB Bcrnsztajn z Tom»- 
szuwa (Król. Pol.), dr. Mar ja Iloitzerowa z Rzeszowa, 
Józal Wójcicki z Ignłomii.

GliAND HOTEL: hr. fózef Potocki z Rymanowa, hr. 
Stani Ja'” K imrski z Dubiecka, Henrykowie Mańkowscy 
z Winagóry (Ks. pozn.), Stanisiaw Górski z 15 arzzasty, 
hr. Jan Sśtadnioki z Wielkiej Wsi, Henrykowa Dulaiisf 
„ Radłowa, Edward Strassburgei z Waiazawy Józef Bi­
liński ze Lwowa, Leon Letyuski ze Lwowa, dr Wiktor 
łJngai ze Lwowa, Lucjan Kreczmar z Sosnowca, Kazi­
mierz Lutosławski z W rozaw, Kazimierz Sokoiowski

Pcznama, Aleksander Brodowski z Poznania, Edward 
W. Mocree z Budipes»,u.

HOT. L FULLERA: Jadwiga Kisiułkiślańska z Warr.a- 
wy, WłaJysłówa Wieszczyńska z Zak .panego, Jadwiga 
Jackowska z Reznania, VV ładysiawa Jakubowska z Cię- 
stuihowy, dr Rudolf Kułakowski z Przemyśla, Rudoif 
Fabraf bki z  Progi, Krystyna Stawiarska t Łomży, Teo 
dor OlGelli z Baligroan , Eugeniusz RogccEi z Stodół, 
prof Ignccy Meyer z Brodów, Aleksandra Starzewjka z 
Łomży Ignacy Dresler ze Lwowa, Stanisław ReczyńsKi 
z Dukli, Feliks "owowijski z Berlina, Otto Loeb< istein 
z Wiednia dr. Kutrzebowie z Jordanowa, Elijasz Jakob- 
jevich : Wiednia, owiwiga Wielowieysk z Zaryszyua 
(Król. Pol.), Marek Weinnb ze Lwowa.

H01EL pod ROZA: Władysław Szwedc z 'D ieunia Pau­
lina Kędrówna z Źabsuctu Ząb Stefan i Ladw:k» Da 
uin Kuziccy z Soposzyna, Władvsław Jeziorski z Choczni, 
Roman Dębicki z Mielca, Wacław i Bronisława Szymań­
scy z Warszawy, Jerzy B. Constanłinescu z Bukaresztu, 
M, rya Dudzińska z Nowego Targu. Geza Lazary z Gila
(Węgry), Wanda Dybelsku ze Stm mięszyc, DyonizyŻłS- 
,nicki z Alwerni, Feliks Sosnowoki z Milatyn M»arycy 
Seefisoh z Brem- Alfons Winkler z Lipska. Jan i Kr
rola Łosiowie z Niwki.

Kursa telegraficzne.
liedeii 8  marca Losy. aj procentowo i Anst.ryackic 

zakłada kred. s obi. pr. z roku 1 8 8 0  3 -prc, 2 ~3 '5 0  Anstr. 
zaU. kr. z obi, pi. t  r. i o 8 9  3 -prc. 2 6 6 . 5 . L reguł. Du. 
naju ■ 1 8 7 0  e. iOO złr. B-prc. 2 6 0 '5 0 . \ ęg Ban, f  hip.
po 1 0 0  iłi i-ęrc. 2 4 4 -— . Pożycz, serb. prem. po 1 "O n ,
2 -prc. nfi’ 5 0 . bi beepro-.: (Basilica) 6  zł. 2 0 '3 5  Zaki. 
kred. dli h. ł p. po 1 0 0  zł. 4 6 4 ' — . Clary 4 0  zł. m,
1 4 5  —. Pożyczka nr. Insbruka 2 0  zł. 1 0 5  — . Lonv m. K  *- 
k >wa 20  zł. ' 0 5 ' — . Pożyczka m ,Lubiany 2 0  zł 3 4 -— . 
Ofen 4 3  zł. 2 1 2 '— . Paliły 4 0  zł. 1 9 1 '— . Czerw, krzyża 
anstr. T . lu  zł. 5 1 *— , Czerw krzyża węg, Tow za 
3 0 -— . Losy bind. arcyks. Rudolfa * 0  zł 6 6 ' —  Sałm. 
2 6  zł. m. 3 4 6 ' Pożyczki Saloburga 2 0  i ł .  B4 -— . Tu­
reckie obi g. prem. kolej, po 4 0 0  fr. 1 8 4 '— . Tureckie 
oblig prem. kolej. %  1 8 3 '7 B, Losy kom &. W iednia 
z 1 8 7 4  r. 4 8 9 .

Berlin 8  marca. Anstryactie bananoty 8 5 '4 6 . Spi- 
rytm  — .

Paryż 8  marca. Renta 3 -pro. 8 8 .2 5 . Mąaa 3 1 0 5 .

pizj p t i  i laliwatn. m  n t a k  i n p t )
pamiątajmy

oToioDHiistele „Szkoły luHoael“

N U C I S W U K B  1tiSjj jn Towitót' Błacoatnyel) Inwjr SuSsiHj. (cdi yniarkowsie.
w Krakowie, przy ul. Grodzkie] I. 3, i PlOflSj KOlMCjfi AilftlCj, W  [ H M  A l  n: nwys mm U1R lH993I!|D W IliSiilt i

NA POST! I satidaczo, szczupaki i karpi© bit© i równioź 
łososie w całości i na części zawsze świeże 
na składzie — poleca handel pod firma

Maurycy Alfierhand
Kraków, Szczepańska Z.

W ysyłki odw rotnie. 180 1 6

Zakład artystyczno-kamiemarski 
i bfldowliny

Józefa Kuleszy
oaprteciw mentrrza w Kranó­
wie, posiada wielki wybór goto­
wych pomnikówzpiasitowca, gra­
nitu i marmuru. Podejmuje . ię 
wykonania grobowców w miejscu 
i na prowincyi. Telefon 759. 

1 11 0

K areta
w  dffbryu stanie tanio 4o sprzedania. 
W iadomość: Groble 5, I p. 1764 i 3

Technik Budowniczy
lssyjnu-je wszelkie roboty techniczr-, do domn. 
/głoszenia pod „Praca" do Administ- icyi „N.
Reformy" 1 7 7 3  1 3

Prastyczisy
lht 2 7 , żonaty, obeznany z w ”zolką u aL ipn l. 
•yą bedowiąoą, posiadający ładne pismo i ję ­
zyk n icm iecli p ,szuknje nosady zars Ł w miej- 
»tu ,ab na prowincji. Zgłoszenia pod S< W^. 
ł<wt« restante Kraków. 76 7  1 0

Zmiana lokalu .
„POLONIA”

8 k łaJ  ipaszyn do pisania i zakład 
przepisyw ania przenosi się z dniem 
10 m arca b. r. z u l. B asztow ej 19 
»a  u l .  i w .  J a n a  1. 2 f ró g  R ynku , 

nad handlem  p. W ołkowskiego.
1 7 2 8  9 4

nie mający konkurencji.
Główny skład: Ludwik Lazar, Kranów, 

św. Anny 3. 130 39 o

Oryginalne
snarkt listow a.
Zestawienie cen za darmo. Rudolf 

Keil, Gablonz n. N. Au^trya
7 3 0  8 3U

b o  w y a a ję c is i
od 1 kwietnia przy ul. Siemiradzkiego 3. 
4  pokoje, kuchnia, przedpokój, łazienka, 
nyża dla służącej, wprowadzona elektry­
ka. Położenie słoneczne. i3ao 12 15

władająca biegle językiem polskim i nie­
mieckim w słowie 1 piśmie, poszukuje 
zającia biurotyego. — Zgłoszenia pod 
J, £. D. przyjmuje Admimstracya „N 
Reformy". 162 2 o

D m‘  P r a w
(rutynistai przygotowoi* /fo egzaminów i rygo- 
rozów prawniczych. \Viudomość pod „ I  e x “  
poste restante Kijków, za okazaniem kwitu 

inseratowego. 1 6 6 6  3  3

* 1  * — "■*  1 > ■■»
Z drtłkańhi Literackiej w Krakowie, ul. Jagiellońska 10,

Kuptifc
brylanty, złoto, srebro, platyną i drogie 
kamienie M , J iC n n e r ,  jubiler, ulica 
Szpitalna 1. 9, I  piątro. 911 11 11

Wypożyczalnia książek
p. f.

w  K .- a k o w ie , u l. ś w . Ja p a  4 ,

poleca now ości naukowe i beletr rsłyozne w języku poiskim, francuskim 
i nhm ieckim. Warunki przystępne. Dogodna wysyłka na prowincję. Katalog 

6 0  h. z przesyłką 7 0  li. 41 2 8  O

Kapelusze damskie
najświeższe modele paryskie, poleca na obecny sezou

K R A K Ó W ,  U L .  Ś W .  K R Z Y Ż A  7 ,  I  p ,

W wielkim wyjm/ze Kapelusze %ałobne. 2 6  3 5  o

Założony w r, 1 8 7 2

Z a M  artystyczno - kamieniarski

u
Kraków, ul. Rakowicka 7, tel. 462,
podejmuje się wykonania grobowców 
i pomników, tak w miejscu jak  ua 
prowincyi, oraz poleca wielki wybór 
pomników gotowych z piaskowca, mar 
mnru i granitu. 8 1  4 2  3 0 0

Sklep
d o t y c h c z a s o w y  l o h a l  P o l o n . i ,  
K r a l t ó w ,  id .  B a s z t o w a  I 1 9 ,  
z a r a z  d o  w y n a j ę c i a .  1729 2 4

Katalog.
książek polskich z dziedziny fiaspo*  
d a r  K iwa w ie js k i  ety 9 , wysyła za 
darmo K s ^ g a i a i a  Polsk** we Łwe*

W i^i. 120 6 5 2

A k a d e m i k
poszukuje lekcyi w  Krakowie. 

Zduszenia pod W. H. przyjmuje Administr 
,N. Reformy “■_______  ( 10 o

iJzr.Jtzonj
„..jisitm i nagrdaiśż a ^ ł a d  p G g r z e o o  j t r y

J a n  a  W < 3 Ł i N K '
iny ia k  Uasy I. t, tał pizj płatu StaBpiBSKin, Fik- nica Kisś.iika i. i  — lelslua Ib L t

l*XL*d podejmuje się uądzeń  pogrzebów oh, ora* eprowaiiuua awłeh ze v z^.i.kioj
krajów europejnkioh. 1 2  5 8  0

Parcela budowlana
tvr<te z ogrodem w bardzo ładnem po­
łożeniu, w Krakowie, do sprzedania.

_ Zgtcszenif łigtowne przyjmuje Admi­
n istrac ja  „N. Reformy" pod „Dobry 
Interes'*. ___________1” is o

Ryby morsHie
1 kg. od 76 h. — Bikbngi wądzoue 
1 skrzynka K 2' ft śledzie, m arynaty 
sery poleca najtaniej 149 7 0

il J m iw ia  • Kiantfw - 11

K s ń a l o ^
utworów dramatycznych jedno i wiącej 
aktowych dla teatrów amatorskich, wy­
syła za darmo Księyarma Poiska 
we Lwowie. i«8  6 52

Student Iłu m. gimn.
udziela lekcyi matematyki uczniom pier- 
wszyth 7 klas ginin, 'może także udzie- 
lać lekcyi innych przedmiotów uczniom 
klas niższych. — Zgłoszenia pod A. Z. 
poste restante Kraków, okazicielowi 
kwitu podatkowego Nr 2695. 137 7 o

O d  i  k o r o n y

Smliienki ma. dzfeci
o d  3  k o r o n

Suknie damskie
przyjmuje sią do roboty: F cie lsk a  
15, II p. (ront. 44 15 o

i o p f z o i  t t i f t  f j f i f e i
udziela aauki jązyka, konw ersacji i li­
teratury niemieckiej pod przystępnym, 
warunkami. Wiadomość pod A. T  po­
ste restante Kraków . 72 1? o

T
Rządca Drukami L. K. Górski

(


